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OGŁOSZENIA po kop. 8 za wi ersz W AR UN KI PRZED PLATY: Numer pojedyńczy k. 5. Adres wydawnictwa: Przedplatę i ogloszeaia aaj· petitowy lub jego miejsce. Za następne 
~ ~ 

lopioj przy1ylać 11'p1WI •• 
razy kef. 6. 

W Płocku I w lomty: Rocznie rs. 6, Za zmianę adresu doplaca w Płocku Rynek KanORieHy. REKLAMY u l 1troaie pe kop. 20 
pólroczn. rs. 2 k. óO , kwartalnie rs. l k. 26. się kop. 80. redatojl. li 'll'M?IZ. 
Za odnoszenie do domu miesięcznie k. 6. ~ ,.__,,,...,. ll'Bll:IOLOOU Tleraz top. 15. 

Przedplatę i ogloszenia V Warszawie pnyjmujl\ Ofłoszenia Z przesyłką pocztową : Rocznie rs. 6, w oddziale Łomżyńskim: pOINcznie rs. a. kwartalnie rs , 1 k. 50. przyjmują rów11ież ksi ęgar- x,tophy ul• 1utrae••ae ajfttuy : U11gra (Wien1Ml1ra li), Pio-
Zagranicą : Hocznie rs. 8, pólrocznie nie i kolporterje po miastach Księgarnia Rychtera na Nowym Rynku. nie zwracaj11 1ię . treTelr,ieco (S-tersb M), 1lergM11a 

~s . 4, kwartalnie rs. 2. i miasteczkach. (Senat.rab 811). 

Żegluga parowa na Wiśle 
zawiadamia, że statki parowe kursują mię ­
dzy Warszawą, l:'lockiem a W!oclawkiem 

i wychodzą : 
z WMszawy do Płocka i \Vloclawka u 7 rn11•J. 

„ „ o 9 ranu i 1 po 1JoluJ11iu . 
z PJocka do Warszawy o ó, 6 i 8 ra11 0. 
z Płocka do \Vłoclawka o 6 rano i I po poluJniu . 
z \Vloclawka du PJocka i \\'ar~zawy o 4 ra11 0. 

o 1 po poluduiu. 

Oddział Płocki Banku Państwa. 
ma zaszczyt podać do wiaJorności publicz­
nej, że na mocy zatwierdzonych przez p. 
Ministra Finansów w J. l/ 13 marca 1900 
roku przepisów, dotyczących wyniiany w 
kasach pa11stwowych wycofanej z obiegu 
monety b11,nkowej i drobnej srebrnej, nie 
podlegającej przyjęciu według wartości no­
minalnej, moneta powyższa do czasu no­
wych przepisów, przyjmowaną będzie we­
rllng następującej oceny: 

za I. n1żek 
srebro bankowe 1 rb. wartości po 65 kop. 

„ „ 50 kop. „ J2 „ 
„ " 25 " 16 

moneta drobna 20 „ o 
,, 15 n ,, 4! n 

„ ,, 10 ,, „ ,, i:J 
„ 5 „ 1! 

Kalendarzyk tygodniowy 

:iiudliu la 20 Huberta 
Ponicdz. 30 " li atarzy 11 r Sc11. 
\\'torck 1 111 aja Filipa i J akJba 

Slawogo>ta nu-zachodniej ni eda leko od tl woru , z11 ale­
Chwali, Juw" zian o sposo bPm 11·y11ad kowy111 grób ka111i cn­
Luhomira 

ny skrzynkowy , zbudowany artystyc zni e 
\\ ',c hód slo11 oa o gud z. 4 w 40 . 
L:achód sJoi1 ca o l(Odz. 7 ro. 16 

z plyt lupanych. \V roku na LQpny1n ba­
wi ąc czas jaki ' w Rem bieli ni e i dowiedzia­

Zrniana k ' i ę:i. y ca . ;\ów d. 2\J 1,wict11ia o godz. li w ·zy s i ę o tem odkry ciu , poj echalem Jo 
ui. n ran ó. Urndzenia, aby zbada0 szczPgótuwo ów za­

bytek. Pnyj ecliawsz y na mi ejsc>, znala z-
7 s1óp IO cali li l · 

8 le111 trzi' J·esr,cze cale urenki, ki m 111a en-7 r 

1\'ysok. wody 11a \Vi sie d. 20 kw. 
pod ł'lu o ki<Jrn. d. 2 l 

d. '.2'.l " 1 fJ „ kich przystawek, · nader pi ~ kny ch i dobrzP 
d. ~ J " 7 3 „ zachowanych. W jed11 Pj z Ul'll , znal ezioną 

Te111perat. w l'lucku : cu d. '.20 J,w . 
d. :! l 
J. 2-l. 11 

7 r l V· P 
U J IO ·l 

11 ',u n;',o 
u 4 13 4 

, w zusLala bronzu w11, branso letka z plaskiej 
11 ,.1 bl aszki, zwini rLa spi ra lnie, oraz J paciorki 
1 -~ .~ 111 alcJ'tki e glinianr . 
li,·1 

d. i 3 " i'.J u'.s 5,2 Trzy urny i j edną mi ecz kę, wraz z znale-
z i on ą zawa rtością ofi arowano mi laskawi e; 
przy ·ta w ki zaś jaku nader p iękn e , dziedzic 
zachowal ul a ·icbi e. 

,Jcw1narlci: li' gu b. P 1oclie;: 1 lllilJ il " Za­
kro cz ymiu , 2 111 :1j a w Szrc 11 ::; ł..u , U ma ja w ,uu hoci-
11 ic, w <J i cc ha uo \~' i c, w 1 l~i; p c rn , w lluJ 1.1.w uwiu J a-
11 o wi c, 15 maj a w 1Jrobi1d c, Uubrz yu iu 11. J )rwęcc.i.i, 
Hi eiu11iu , 23 111aja w ~ow c 111- .M ic 'cie, 28 maja w 
Lipni c , iuru111i11i u, i O maja w H 1Hł za11uw1u Wy::;z.1.)­
g roJ zic, Hucht i. u, ~O UHlJa w JJi cb ku, P rtus 11ysz u1 

Ziulu 11 iu . 
IV gub. Lom:!J'iskie;': au kw. w lladzi lowic, 1 111ap 

w };:u wugrud1i c, \\" Lrn ic, ~ 111 aja w Kvluic, K lll UJa 
HajgruJ 1. ie , 14 lllHJa w O,:, lru w1 c 1 IO uuq a w J ed ­
wab ne m, Kra:, 11 u::, 1cl cu, Hói.a ui t, Cz y i.e wie, J 6 w 
~u rzc, 'l8 w A udrzCJO Wi c. 

Odznaczenia. ::iaczel11 ik w yd zialu izb y >ka rbu­
wcj w l' h1c ku , Le wic ki, u trzy ma ł order :, w. Wl u­
uzi1111 erza Ili -ej kltt> y. '.\ auze l11 il, wyd zialn iz l,y 
s ka r bow ej w Lumi. y , Au11 uws ki 11a,g; ruJ zo uy zu~tal 
ord crc1n 'w. A1111y 2-cj I.laoy. 

Notatki do mapy archeologicznej 

Z ofiarowany ch Ul'JI - pierwsza nader 
kEz Lal tna , ghulka, c:i:arna, sz 111 elcowana, z 
prz y1ni esz ką 111iki bi alej, na wypukluści po 
wyżej dwa male1i ki e uszka horyzontalnie 
przcJ ziurawiu ne; wy su k o:śl\ j ej wynogi 17, 
o bjg to ~ 0 i wypuklo ~ 0 05 ct·11Ly111etrów. -
\\' tej wJaśnie urnie znalezione byty , owe 
przetl111ioty wyiej nadmienione. 

Druga urna je t nieco mniejsza od pier­
wszej, tegoż sau1 ego kolurn , lecz na 111i ej­
s1,; n u zów znal\ w trzech mi l'jscach rów110-
n1ierni e roz111ieszczonych po dwa guziczki 
1Ualeńki e , n sz yi zaś upi ększon a urna1lleu­
tacją składającą s i ę i dwóch linji ceutko­
wanych i festonów ~ pu szczetJąc y clt s i ę ku 
doluwi. 

-

111 ego koluru co poprzednia, wewnątrz zas 
rzarna; wysu kuś0 jej o, utwór w przecięc iu 
[(i ce nty1u . 

NaJtu , w Brud zeniu nad rzeką Skrwą, 
znajd uj e s ię potężne grodzi ko przeddzie­
jowe, (okup) rę ką ludzką SYJJaae. 

Chali n. W roku 188.f wkrótce po Wiel­
kiej nocy na polach wsi Ciialina, po lewej 
stronie drogi prowadzącej ku Dobrzyniowi, 
parobek wyurat garnek z średniowiecznemi 
monetami, nie po trzegl jednak narazie i 
na LQ p11ą kibą garnek przywalil. Dopiero 
przy bronowaniu muuety rozwleczone zo­
stal y pu pulu. \\'ówcza parobcy rznci­
li si ę chciwie Jo :i: bierania, zaclio wując to 
w naj wi ę k zej taj emnicy przed dziedzicen1. 
,\ prze konawszy s i ę , iż to tylko cienkie i 
błahe blaszki, które się za dotkni ęciem 
w rę ku Iau1aty, ni e ce niąc ich wcale, roz­
J a wali dz ieciom do zabawy, żydkowi zaś 
wgJrownemu calą przygarś0 za 6 groszy 
sprzedali; r esz tę zaś sami w kieszeniach 
zn i szczy li , al bo wi em kruche blaszki za111i e­
ni ly siQ w drobne okruchy. 

Swlęcl KoScloh. 
lL·Katolłckięgo. 

M.arka cwaug. 
Marcc li11a 
Teofila 
Witali sa 

Trzecia 111alc1'tk<L, koluru cie111110-popiela-
1wioua gub. Płockiej_ Lego, w 11i ż zej polowic chropowata, w gó r-

\V tydzi eń dopiero po oukryciu,-tlziedzic 
dowietlzial sie o tern i zaledwie 27 sz u 
zJotal o calić: przejmości wi ęc wlaścicie ­
la Chalina, :.::awdzigczam posiadanie t.ych 27 
monet, a zj echawszy na miejsce, w miesiąc 
już po wyoraniu, odgrzebałem jeszcze na 
polu, choG już zasianem, sztnk piZes:.::lo l OO. 
Dzieci zaś :.::ach ę con e dziesiątkami za sztn­
kQ, na śmieciach i przed cliatami, odszu­
kaly i zeLrnly kil kana · cie: tak że z cafogo 
wyk paliska ucalalo zalet.lwic okola 200 
·zLuk. - Wykopali sko to bylo niezwiernie 
bogate i ciekawe, albowiem sktadalo się 
z samych moneL polskich, tak zwanych 
„brakteatów " nie111ych, jak i z napisami, 
a byly mię tl:i:y niwi zupełnie nieznane. -

Środa 25 kw. Ja'i~:i'=~:=1~w . 1 'J r;;q9 dcils:g . uej zaś gtadka bez żaJnyd1 ozdób; wyso-

1 I 
ko:lć J·e.i· zaledwie 11. wy1rnklość obj ę to ś ci Czwartek 26 Spitirnira , 

Piątek 27 
Sobota 28 : 

JfovuJ'ala Brudzen. W roku 1887 we wsi Brndze- 39 centy111 etrów. 
ż}?wi s lawa niu, powiecie lipnoski1u, w stronie pólnoc- Czwarta miseczka na zewmłtl z tego ' a-

STRACH. 
llUl\IORESKA 

PH.ZE Z 

koju i ni e patrząc wcato w stron ę „pana'', zamknęlam 
s i ę w sypi alnym na dwa spu sty. 

- Dubranuc, pi !Jkny panie! - n1ówila111 zupclnie 
Lezpi eczna za drzwia1ui - 1 11ożesz sobie spacerowali , ile 
ci s i ę pudoba, do mnie s i ę nio dostaniesz! Zin ęc11yl ini ę 
jednak ten trach: twarz 111i patata. a ręce mialam zi -

'.2) Lucjana ll.l.rirko~skieg-o. 1 mu u; na sen zupe łnie n1i sig ni e zbiera.to. We Jworzo, 
upró cz 1unie, spa ły jeszcze guspo ·ia i Walerka, a do 
pokoju s łu żby przechudzilu s i ę przez mata ga rJ erobQ. 
Pomyślala1u sobie, że gJyby :d0Jziejo111 p'oJubato i ę 
dzisiaj pczyj śti , bylaby111 w wietki111 sLrnchu. Wyt:iąg n Q ­
lam szurtaJkę od Stasiowego stolika no cnego i spojl'za­
lalll na dwa rewolwery ; ton widok jednak ni o wi cie Illi t;: 
usvokuil. .'a111a pernpuktywa w z i ęc ia Lego sLrn w ego 
Harz~d z i a w r gkę napoi ni ala llliQ obamt. 

Nie będziesz się go bata?- spytata figlarni e, ca­
łuj ąc mię na dobranoc. 

- Ale zkądże znown! - zapewnilam j ą z obnrzeniern. 
Ludwisia nie spala we dworze, lecz w pl'zylegtej 

oficynie, gdzie byty pokoje gościnn e . 
- l\loże mi pomożesz pogasi ć lampy, za11il11 pójdziesz 

do siebie? - prositam lekkim ton1' 111 , aby s i ę nie tlomy­
ślita, jak wiele mi zależy na je.i przychylnej oJpowiedzi. 

Lud wisi a spojrzala na mnie bacznie i u śmi echn ęła 
się nieznacwie. 

- Owszem, pomogę ci! 
Ta mala najwyraź11i ej s i ę domy'la, że ton ba lwan 

przejmuje mię strachem.„ A przeciei ni e wi erzę w upio­
ry, ani żadne czarodziej ki e zj a wiska . Wiem, ie to ner­
wy i imaginacja pła tają uti taki ego figla. W l aści wi e 
nie boję ię, i eby „pan" w ·tal i cliodzil , bo wie111 do­
skonale, że tu jest ni emu:dill' e, tylko boj ę s i ę, żl' by 111i 

i ę to nie zdawatu, żebym nie padla uf1a rą rozigranej 
fan tazji. 

Ludwisia posz la do siebie, za 1uknęla111 za ni<1 drzwi 
wchodowe, po za1J1ykał a1u na klucz ::3Lasia gabin uL i przoJ ­
pokój. Ze stolowego Jrzwi wi odły na lewo Jo kreJ Pn8u, 1 
a wprost tlo sypialnegu. OJ kredensu J rzwi nigdy na 
noc s i ę nie zamykały , żeby Walerka mog la w ej śt: rano 
pokoje przątal\. 

- Prze traszy s i ę j utro dzie wczyna! - 1J1y~ l atan 1 
z pewną rado ' cią, lubiąc bliźn im figle plataG. 

Zgasiwszy jeszcze wiszącą lau 1 p ę w tolowym po-

Znowu i 'iQ ba l<u11l.„ ale tu byl slracl1 ro is<1J11y: 
knżd c 111u wulno si!J bać zlodzi eja„ . WyLężyla 1u uw agQ, 
czy nie u ly sz ę jakiego sz u1 eru; z bli ż yl a 111 s i ę do okna 
i wyjrzala1u przez ni e. K · i ę2 yt.: ś wiec ił, na dw orzu było 
z upełni e. spokojnie. Zapuścil a 1u r o l e tę , zajrza lam pud 
łóżka, poJ krzesla i uspokojona cu kol wiek rzucita,m ' i ę 
na fote l. Pu Lano11 ila 111 uczckill'al\ powrotu 'La'ia i ni' 
kla:śl\ i ę J o tóżka. 

W z 1 ę ta 1u J o rQ ki ni erozcii: ty zesz yt „Slru 111 ic 11 ia" 
i usta wiws11y wygoJ ni e pl un ą.cą s wi ecę. rozc i ę lam kil ka 
kartek i staral an1 sig pudlla0 nruk u11·i jedn ej z Lych 
fanta:; Lycz ny rh i dziw nych hi sturji. ,\.le ni e mog lalll 
s kupi ć ca luj uwagi; ciąg l e by lam ni t" pol oj n ą i cw lam 
· i~ LMJ zu w 1gcwn•t· l< Ló raż LP godzi na? .\l'lil dopi uru 
za kwauran J wu11 asta. 

Dll' unastal„. godzina duc hów!.„ Z n o wu ż ta trwoga. 
illój IJuiel czy ja leż uigd y nic bgJ Q rozsądną? „ . Trze bit 
się zaj<]Ć czytaniom, żebir nio s ł yszeć Lej gtup iej Jwuna­
' Lej; a ilegar w sto lu11 y111 bije Lak tlonośnit'. l'uczyta­
wszy eh wllkę, spojrzttl am ukratlkie1 u na zeuarek czy 
już dwu nasta wy bila. Brakowalu jeszrze tl 11~óch 1;1inut. 

Zatkala1u uszy i woJzi lalll wzrokien1 po zadrukowanych 
kanach. Napróżnol litery LaJiczyly mi przeJ oczami.„ 
Dowawalam wrażenia, że za drzwia1ui w stolowym po­
koju odbywa si\) coś tajemniczego, coś stra zn ego.„ 
Otletka lant uszy i stu chatam chciwie. Wtem dal się 
slyszeG zwykly zgrzyL, poprzedzający bicie zegara. ,\. eh! 
dwu1w ' tal„ . Zegar wydzwanial poważnie. „ Już wyJzwo-
11il Jzi cwi gti. spolrnjalam sig. J ed e naście „. dwanaśc ie !.„ 

Z ostat ni111 d ź wi ę kiem stało sig co ' tak stra znego 
Hi cbywatego, i e , lów mi brak na opi ·a uie tego zjawi­
~ka„ . Drzwi od to lowego pokoju, kLóre wlas ną ręką 
za111knQlam na dwa ·pusty, ruzcl1ylily si~ cicho na ości eż! 
'v\'patrzylam sig w czarną uLchla1't. Decb 1rsLrzy111aJ mi 
s i ~ w pi o r~ iach, w ustach mi zaschlo, uczul am wyra ź nie, 
jn.k w s trachu 11a g lowic wlosy s i ę podnoszą. Nic wie­
dziala1n, co 1na111 począe , a t.:zu.rna otchlti1i wciąż stała 
pu stką i przejm o wała 111nio g rozą. Naraz.„ u lyszalarn 
wolne c i gż kie kroki , z blizające się w stron ę drzwi. 
Z każdym krokiem sercu we mnie głoś ni ej bito; drża­
lam ca la, przedmioty w pokoju Laiiczyly przetl emną 
w uszach mi sz umialo, po czo le splywa.t zimny pot. 
Ach! p ręd zej!... wola labym n aj go rszą pewn ość, ni ż Lakie 
ot.:zeki wanie. Trzeba siQ bro11i cl. „ H.e wol werl. „ 1'011111110 
wy itku, nie rn uglam ucz yniG żadnego r uc hu z martwia lą 
ze strachu rg ką . Je zczo kilka sLąpni ęti i wo drz ~1· i ac h 
sLa ną t , t rzy@i,jąc r \)Ce w ki eszeniacli „. mój przcslado­
wca, 1nój twór „pan'·!. „ 

' Laną! i ;mtrzymal s i ~ t.: hwilkg, patrząc ua. 1uni e 
sw1!111i ogrornnenii oczami, klóre sa. ma narysu walan 1, 
<L kló rc ternz i yt yl Zakrylam r ~ ką oczy, bęJ <1c pe1Yna, 
że po ich przetarciu Lon wy twór rn eJ imaginacji zni knio 
bez powrotnie; Jrugą rQką pu zukala m szklanki z wodą, 
sLująccj na moirn stoliku 11ocny 111 i chciwie prz ybli ż ytam 
tlo ust; 'zklo 'zczrkalo 111i u z~·Ly, ale zdulalam wychy­
lil\ caltL szk l an kę . U ·po koi łam się truchę, odję lam rę kę 
otl oczu, śmielej spojrzalam w s t ronę drzwi. Przr bógl.„ 



2 
ECHA PŁ OC KIE I ŁO M ŻYNSKIE. 

:Jloglo wi ęc by~ niezmierni r ci l'k:rnem Jl a I wladzQ guberni:tln ą . Wkrótce nastąpi olwar­
r ozj aśni e n ;a nn mi zrnntj'ki lll<Lsto w kieJ, gJy- cie Lego prziTLu lku, do czego w zystko już 
by ,prawic cale me byl o _zniszczonern. . przygo towane. Przytu lek obli czony je' t na 

' . p. Jan Przyborowski porob1 l r~sunk1 10 osób , naj bardziej potrze bując y<.:l1 pomo-
moneL i mia ł je opbat: zczegóJowo mrnr0 cy. Oprócz mie zkania i oJz i eż y starcy 
przedwczesna prze:zkodzila temu. otrz y m aj ą ca todzienne p o ż yw i 1•n i e , przygo-

Skarb ten n ajwi ~ccj odpowiada wyko- towane dl a nich w tan iej kuchni. Tak w i ęc 
pal isku \\' i!'niecki emu, odkrytemu '' roku p rz ybęd z i e obecnie wkrótce nowa in tytu­
J 850, a nawet wi cie ty pów 'Jkaza lo 1 ę cja priy Tow. dobro czynnośc i , które po1ny 
zu pelnie nowych, a ni e wąt pliwi e polski ch. ś l i zapewne i o innych urządze ni ach, z 

l' rzypuszczam wi ę c, że i wyko palisko biegiem cza u i z rozwoj em funduszów 

Cha li it kie mniej 11 i ~ c ej w tej że amej epo- Towarz y~twa . 

ce bylo zakopane. Jak by lo ono cieka we, 
pozwol ę sobie wym i eni ~ niektó re ty py po­
dlug dziola Stron czyilskiego: „Dawn e mo­
nety polski e". a miano wicir: 

jJf onety niepewnych Boles ławów. Tablica 
XlV: ty p 62, 65 (polówka), 66 (trzy bar­
dzo pię kne ) , 69 li t. b. (-± okazy, 2 bardzo 
lad ne, ry un ek nader pi ę kn y J , 75 (2 oka­
zy) i typ 92 (8 okazów). 

JJ1onety JJi ieszka III. Tabli ca X V: typ 
1 OO lit. a. (2 okaz y) i 106 li t. b. Tablica 
XYl: typ 120 (2 okazy u zkodzone) , 122 
(8 okazów) i 124 (2 ok:i.zy). 

jJf onety K azimierza II Sprawiedliwego. 
Tablica XVll: typ 1-H (fid es) , 1-!9 (crux) 
i 156 lit. a. 

Jubileusz straży ogn'iowej. Za pozwole­
nie111 J. E. gubernatora, ko mi tet organiza­
cyjny obchodu 25-cio lecia s t raż y og niowej 
roze ·lal listy do osób zaproszon ych dla 
zbieran ia skladek wśróJ mieszka11có w mia­
sta, które z lożą si ę na fundu sz po trze bny 
w ty m celu. - List ta ki ch rozestano okola 
50-ciu do osób z różnych sfer i stanów. 

Koncert amatorski. Dzi iaj w teatrze 
miejsco wym odbędz i e się koncert amator­
ski na korzyść sz pi ta la ż ydowskiego l zaaka 
Vogla z ce lem zalożenia przy tym szpita­
lu l)rzytulku polożniczego. Jak wiadomo 
w tym celu kurntor szpita la p. Askanas 
urząd zal już majówki, które daty okoto 
czterystu rubli. Fundusz z koncertu dzi­
siejszego dopelni brakuj ącą sumę . 

M onety nieme XII i XI [J stiilecia. Ta­
blica XX: typ l d lit. a (okaz bardzo pi ęk 
ny). Tablica X.XI: typ 26 li t b. 27, 30 lit. 
b, 31 (dwa okazy- jeden uszkodzo ny) , 32 Teatr. (Prz edstawi eni e trupy ro s yj ­
li t. a (dwie odmiany, ryl ec iiader pi ękny , ski ej ). Od po ui edzi ałku rozpoczęła szereg 
1± okazów), 36, 43, H, .J.5 (6 okazów), 48 przedstawi e1i trupa artystów dram atyezuych 
(12 calych i 12 nlamków), 53 (4 okazy- rosyj skich, pozostającyc h pod dyrek cją p. Fa­
dwie odmiany), 5-1 (6 okazów) i typ 58. bera. Na pierwszem przedstawi eniu wysta­
Tablica XX.Il: typy 70, 80 i 90 (11 calych wiono efektowny dram at Alek. Dumasa p. t. 
i 10 nlamków); tyµ 92 (2 okazy, w okolo „Kin. " w którym główną rol ę słyun ego ak to­
Ślady napisu) i 93 (polówka, rysunek od- ra Kina od egrał znakomi cie p. Pietrow-Kra­
mienny). W µar tji tej zami ęszal i ę jeden jewski . Jest to artysta, s toj ący znaczni e wy­
tylko denar, 11al eżąc y do epoki Wladysta- żej ponad ś rednią miarę artystów prowiocju· 
wów niepewnych.-Tabl. IX: typ -13 lit . e. ualnycli. Przy wyborn yc h waruukaeh z e wnę-
Wspomni eć mi jeszcze wypada, że na po- trznych, artysta ten posiada głos bardzo sil­

lach wsi Chalill S]JO tykalem cze repki z urn. ny , a przyte m łagod ny , g i ę tki i dos konal e 
Na folwarku Łagiewniki do tyc h że dóbr u adająey s i ę do in terpretacji r óżny c h u czu ć: 

należącym, w parafji Mokowo, znajdowato wybuchów s il~y e h i ś pi e wn ośc i lirycz nej. ­
si ę-6 kurhanów oddzielnych i urny odo- Sceny w oberzy, scena pom1 ęsz_ana podczas 
sobnione (patrz Wiadomości archeolo()'i cz- występu w przedstaw1eu1u p. P1 et row11, wy­
ne" tom lI, str." 86). 

0 
/ szły bardzo sil'.1i e i ~aduie. - Prócz te~o ar~ 

Nadto i na Mokowie znajduje s i ę staro- tvsty z.aznac.zyc nal ez~ bardzo rł o brą. rown1cz 
żytne grodzisko, d ziś już rozorane . - Nie- grę p~u: Sil111y w roli akrobaty 1 Strnkrny 
opisuję go więc , a przysztych panów ukla- w roli Anuy Demliy , oraz p. Szc~cgo l.o w a. 

daćzy „ma!Y„ od ylam do szczegó łowego i ~v y bo rn ego w swym . rodzaJU , w roli s ~dl e ra. 

sumiennego opracowania wszy stkichgrodzisk Zr:~z.tą. 1 c:Lły zcspoł artystow dost~·aJał si ę 

-tak w ziemi da wnPj dobrzyńRki ej , jako i ogo l111~ bardzo dobrze 1 przcdstaw1 e111e to 
wyszogrodzkiej w n Pamię tniku Fizjografi cz- uw~zac nalezy za wi elce ud.atn e. 
nym" tom XII z r. 1892 przez Aleksandra _w czoraJ ,1J e~rano k?m edJ ę A,l,eks. Ostrow-
Za.lewskiego. Fr. T . sk1ego p. t. „ N1 ew1n111 - w1nn1 , w którym 

gł ó wną. rolę Niczua.nowa odtworzył bardzo 
dobrze p. Pietrow. 

Ofiary. Dla kolonji letni ch na wysłani e 

Z Tow. dobro czy nn o ści. Przytulek dla dzi eci chorych do Ciechocink a K. P. s kłada 

starców i kalek przy Tow. dobroczynno 'ci l l rli. 
zostal w tych d.niac:h zatwierdzony przez 

P Ł O C K. 

Ł O M Ż A. 

Z T-stwa kred. ziemskiego. Wobec zbli­
żając ych i ę wyborów do wladz T- twa, dy­
rekcja glówn a u loży la li s tę stowarzyszo­
nych, majf]_cych !Jrawo uczes Ln iczen ia w ze­
bran iu okr go wem, oraz li stę tych, któ rym 
przysluguj e prawo by6 wybranymi na urzę­
dy. \\' gu bernji ploGkiej sLowarzy zonych 
pierw zej katego rji je t 807 osób, drugiej 
kategorj i 060; w gub. l 'Jmży 11skiej - pier­
w zoj katego ri i 26 1 osób, drugiej 206. 

Z Tow. rolniczego. Zarząd Tow. poda­
je do w iad omości człon ków, żr. prezes, a l­
bo wice-prezos oraz sekretarz To w. przyj ­
muj ą interesantó w w pi ątki od godz . 1 do 
2 po poludniu w lokalu Towarzystwa. 

Wice-prezes - tanisfaw Woyczyils ki , Se­
kretarz - Jr. Jan Lu tosrawski . 

Mianowanie. Zali czo nego do ministerjum 
s pra wi edliwośc i p. Feli<;zewa, delegowano 
do peln. ob. sęd z i ego śl edczego do spraw 
ważniej szych w okręgu sądowym lomży1iskim. 

Święcone dla więźn i ów. Przed paroma 
Jaty p. W. Szumail ski, b. prezes T-stwa do­
bro czynnośc i , zapoczątkowar bardzo pi ękny 
zwyczaj rozd awania „ święconego " wi ęźniom w 
dniu, Zmartwychwstania Pai'tski ego. 

"S wi ęcoue," zakupywane zwykle za ze­
brane staraniem T-stwa d obroczynności ofia­
ry , w pierwszy dzie1! ś wi ą t wi elkanocnych, 
po 111 szy rannej, odpra wionej w kaplicy wi ę ­

ziennrj , w o bec ności paru czlonków zarzą­
du T-stwa, z wierzchn0śc i wi ęzi e nn ej, za­
proszonych osób , oraz wi ęź niów, --ś wi ęci 
lrnpelan miej co wy , poczem każdy z wi ę­

ź ni ów oLrzymuj e: dwa jaj a, strucle i kawa­
łe k mi Qsa. Rozda wanie tych skromnych 
darów poprzedza prze mowa, - zazwyczaj 
przemawia prezes T- ·twa. Objaś niaj ąc w spo­
sób przy s tę pny urocz ys to ść, j aką cary świat 
chrzoścj ańs ki ś wię ci - mówca Ltomaczy, że 

przy chouzi do ni ch, wi ęźniów, od lud zi do­
brych - od ich braci i przynosi od. nich 
wlaś ni e dary na dowód rnilo 'ci brater kiej 
i przebaczenia„ . Występni s ą., wi ęc karę 

pon oszą, c i e rpi ą, żatują zapewne za winy 
s woj e, wi ęc bracia ci, przebaczając wyrzą­

dzone krzywdy i o nich zapomni eć nie 
chcą w dniu radoś ci i wese la. W uroczy­
stem skupieniu słu chają więźniowie tych 
slów milo 'c i braterskiej i pociechy, w nie­
jednern oku blyszczy I.za skrucl1y i żalu, 
wdzi ęcznoś~ przebija w wejrzeniach„. 

1 w roku bi eżąc ym podobna uroczystość 
odbyta s i ę w wi Qzieniu . Przernawial pre­
zes T-stwa dobroczynności µ. A. Chrystow­
ski, luóry na koszty urządze nia „ święco­
nego" zebrał w mi eśc i e 61J rb. 

Zarówno roida wano „ ś wi ęcon e" w pozo­
tającym pod opieką T-stwa dobroczynno­

ści priytutku dla starców i kalek. 
Ze świ ąt. Począwszy od Wi elkiego Pią­

tku, przez Gate ś wię ta wszystkie trzy ko-
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śc i oly byly p rzepeł n io ne tlurn orn poboż nych. 

Zwla zeza w pie r wsze świQLO w kości ele O.O. 
lrn pucyuów, a ni e mniej i w kości e l e Far­
nym, dl.a niez mi ernego tloku wi ele osob mu­
ialo pozosta~ po za murami ś wi ąt y1l. Oczy­
wiśc ie i Lni ejące koś ci o ly już 11 ie wystar­
czają dl a li cznych parafj an, Ludność mia­
la, przedmieść i okoli cz nych wsi z k ażdym 

rokiem wzrasta, nic więc dziwnego, że ko­
ściot y, z których dwa są bard zo ni c wiel­
kie, ni e mogą po mieśc i ć wiernych. 

Doroczna w~dró wka do grobów Chrystu­
sa Pana w ostatni ch dniach Wielkiego ty­
godnia, po mimo posę pn ej i dżdż y s tej po­
gody, jak corocznie, byla ttumna. 

Z Warszawy. 

Komitet pierwszej wystawy rybackiej od­
być si ę mająGej w r. b. w Warszawie, zwra­
ca s i ę do ogólu obywateli ziemskich z pro­
śbą o rlostarczenie wiad omości, dotyczących 

gospodarstw rybnych i przestrzeni wodnych. 
Potrzebne są nas tę pujące dane: 

l ) Nazwa i zczególowy adres miej-
scowośc i. 

2) Obszar zalrwu w morgach ilOO-stu 
prętowych (stawy naturalne i sztuczne, je­
ziora.) 

3) Czy są. zarybione i jalde hodują 

si ę ryby. 
4) Czy s i ę prowadzi racjonalne gospo­

darstwo rybne. 
5) Produkcj a roczna ryb w funtach. 
Wiadomości powyższe potrzebne są Ko­

mitetowi do ułożenia kompletnego wykazu 
gospodarstw rybnych w kraju naszym dla 
przedstawienia go na wystawie tegorocz­
nej oraz sporządzenia mapy hydrograficz­
nej Królestwa Polskiego. 

Marny nadzieję, że ł'.P. Rolnicy w imię 
dobra ogólnego i wlasnego inteau, oraz w 
ce lu podniesieuia krajowej hodowli ryb i 
skierowania tejże na wtaściwe tory, nie odmó­
wią swej pomocy i prześ l ą potrzebne wia­
domo ' ci jak najrychlej poJ adresem Za­
rządu Warszawskiego Towarzystwa Ryba­
ckiego przy Redakcji "Rolnika i Hodowcy," 
ulica Nowogrodzka x~ 36. 

Z n11szyell o/co/ie. 
Kasy oszczędnościowe. Gtówny zarząd 

voczt i telegrafów otworzył, nowe kasy o­
szczędnościowe na stacjach Sniadowo i Mia­
stkowo - w gubernji łomżyńskiej. 

Pomiary gruntów włościańskich. Kom i­
sja gubernjalna warsiawska wyznaczyła 

pomiary gruntów w nasLę pujących wioskach 
powiatu pl'o1i.ski ego i puttuskiego: powiat 
ptoń s ki: Kluczewo, Sieki uli.i, Drożdżyn, Szpa­
do wo, Kownaty, Strubiny, Kolonja ~ochocin, 
Kietki, Lachówiec, i\Iodzele-Bilne, N owe-Mia­
sto, N0wo-Miasto poduchowne i Klębowice; 

WIO s N - ' 
(~ ziade t lat IO i wn[K lat i~ na ~rmnadm]. 

Wnuk. Pachnie wszystko świ eżością„ . cala zi emia 
pachnie. 

Dziad e k. Wy widzicie i czuj ec ie te rzeczy, któ­
rych my nie dos trzegamy, ni e odczuwamy.„ Ziemia ci 
pachnie? 

i chcialbym je objąć , przeniknąć i kochać. Wszystkie 
struny duszy odzywają si ę i coś gra we mnie i wre 
i do ni epamięci prowadzi„. Nie ze wszystkich tonów 
zdaj ę sob ie sprawę , ale wszystkie chwytają mnie za 
sobą„. Czy ty nic slyszysz tej pi eś ni?.„ 

Dziadek. Wciąż mnie wyprzedzasz, ni e mogę po­
dążyć za tobą. Czego s i ę tak ś pi e zysz? 

Wnuk. Zapominam s i ę . „ ale coś tak pcha mnie 
silnie naprzód. 

Dziad ek. I zamyś lony j es teś „. o czem, j eżeh wol­
no spytać?.„ 

Wnuk. Nie umiałbym nawet okreś li~ dobrze. Zda­
je mi s i ę , jakby dusza moja rozkolysala się, rozbujala. „ 
Tonę w zapomnieniu . 

Dziad ek. Cóż to znaczy? 
Wnuk. Nie wiem. Rozkolysala s i ę dusza ma w tych 

falach, które zewsząd p!yną i ud erzają we mnie ... ptyną 

z szafiru ni eba, plyną od tych promieni jasnych slo1ica 
i od tej ziemi, - zewsząd.„ ze w sząd.... czuję je w okól 
siebie, zmieni aj ą się to 11ami i barna111i i b ij ą we mnie. 

Dziad e k. T~ k czuj ę.„ slo1i.ce ogrzewa 111i mile 
plecy, . ale wi aterek chlodny zac i ąga jeszcze dobrze , 
w cienm zbyL zimno jeszcze. W zie111i zaś wilgo~ , bo nie 
zupelnie si ę ona og rzał a, wi ęc zarnl'ÓŹ nie z d ążyla je zcze 
ulo tni ć s i ę „ . Trzeba s i ę ·trzedz. 

Wn uk. Zdaje s i ę, że coś n11osi i ę w powietrzu, 
a pod tchnieniem Lego wszy tico wskrzesza s i ę i budzi„. 

Dzia de k. S ł ońce silniej ogl'zewa z i e mię . 
Wn uk. Wszy tko tę tni ż y ci em. J yszę , jak pę -

kają . nasiona i li stki nowe starają si ę na wi erzch wy­
dobyc. Jaka przecud.na ziele1i ś wieżej Lra wy? 

Dz i adek. Oko przywy kto do zarości zimowej 
wi ęc nowość zachw yca.„ ' 

\\' n u k. Patrz, dziadzi n, boża kró wka wyduby wa 
s i ę z zi emi i na ś wiat s p ogląda wesolo„. a tam para 
j ę t ek przebud.zonych unosi s i ę w powietrzu„. Lak wszy st­
ko ci ąg ni e do żrc ia. 

Dziad.e k. Do króLkich chwil ż y c i a.„ 

Wnuk. Czy nie czuj esz, jak ta skiba lśniąca po­
łyskiem ś wi eżośc i pa chnie oparem, jaki s i ę z niej dobywa. 

Dziad e k. Zmysly wid ocz nie prz ytę pion e „. 

Wn ule W przejrzystej cieplej przez roczy plynie 
jakaś pobudka, porywająca gd z i eś w dal, w niesko1i.i.:zo­
noś~ . Czuj ę niewysrowioną rozkosz a przytem tęsknotę 

ni e wypowiedzianą. 

Dziad. ok. Smutno ci? 
W n u le 1 rzewnie mi i wesulo mi.„ I lekko mi 

i c i ężko 111i„ Lekko„. chcialbym szybować gdzi eś daleko 
i chcialbym z so bą unieść wszystko daleko.„ ci ężko„. 

coś tło czy pi e rś i uciska„ . tchu mi brak i czuj ę s i ę wte­
dy bezsilnym. 

Dziad ek. ~!lody j es teś, nie wiesz, czego chcesz.„ 
I znowu pośpiesza z? ... 

W n u le Jak mo~ n a uczucie taki e okreś li ć - - chyba 
rozmarzenie wiosenn e. 

Dzi a dek. Stoi'tce wiose nne oczy wi śc i e rozmarza 
usypia„. Na wi os n ę zaw ze lepiej sypiam. 

W u u le. Skow ronek unosi si ę w gó rę ze ś pi ewem 
zda s i ę wszystko odpowiada mu 'piewem. 

Dzi a de k. A wrona z kraki em opu ścira si ę na zie­
mi ę , aże by p osz ukać żeru z robaków, ty lko co zbudzo­
nych. 

Wn u k. Nabrzmi a te pącz ki drze w otwi er&.j ą s i ę -
jak dziewczyna roz pu zeza swe warkocze ztote, tak drze­
wo roz pu szcza li. tki i kr ywa s i ę nimi.„ 

Dz ia de k. Poeta z wa~pana„. mlodość . 
\V n u k. Oto pier wsza sto krotka polna zakwitl'a­

jak Jagod na różo wość b tad f~ Lych platków„ . 
Dz iad ok. Przywyknie oko i do lrn iató w„. nie 

pędź tak marz ycielu„. 
Wn uk. .\.eh dziadziu , Lo ni e marzenie ... to ja w no · ć , 

to rzecz ywistość . Wszystkimi zmyslami wdycham ż yci e 

Dz i ad e k. (W zamyśleniu). Wiele, wiele strun u mnie 
już zardzewiato. W oczach twych żar tryska? ... 

Wnuk (nie zwracając uwagi na pytanie Jziadka­
w dal szym ciągu). 1 tęskni ę, a nie wi em do kogo i do 
czego. l chcQ wyciągać ręce i modlić s i ę i skarżyć się 
i ptakać i kochać i ś ciskać i obejmować„ . Do życia się 
śmiej ę i chcę je objąć i chcę je kochać . 

Dziad e k (w zamyś l eniu). Kochać ... marzyć„. mto­
d ość idzie„. młodość mówi„. ha już zapomniafem„. ten 
rnlodzieni aszek otwiera przed emną s krzynię, w której 
odnajduj ę dawno zapomniane pamiątki. Przyszla zima.„ 
przyjdzie i dla ciebi e.„ 

\V n u k. Ach, nie mów.„ wi(lsna, chcę chwytać ży­

cie„. styszę , jak wo!ają mnie strumie1i, ptaki, drzewa, 
kwiaty.„ Czary. „ czary„ . 

Dziad e k (rozczulony) . Chwytaj ... ż yj.„ tylko 
opatrznie.„ 

'vV n u k. Cóż to znaczy opatrznie, czegóż się mam 
bać? ... Po lecę , p o pęd zę , pochwycę , czuj ę s itę i tęgość. 

D zia de k. Tylko opatrznie... za prędko s i ę zmę­

,;zysz i sLracisz wrażliwość na uroki wcześni ej, nim sta­
rości nadejdzie„. S tarość ci to mówi, a może więc ej do­
ś wia.d cze ni e ... wierz mi. 

W n ule Ach, slow a twe tak mnie mrożą swym 
chłodem ... J a chcę ży ć dla jednej chwili, ch ociażby ty lko 
przez czas wiosny„ . O ty czarodziejko , która mnie wo­
lasz do siebie, pój d ę, pójd ę . „ 

Dz i ad e k. Tylko opatrznie, powtarzam. Znowu wy­
rywasz s i ę naprzód .. . 

W n ule. Bo wci ąż unosi mnie coś i porywa„. i coś 
mnie wola do siebie i ci ągni e. 

Dzia dek. Ach wiosna,- wie do kogo wolac, kogo 

wzywać! -~~ ~v~vv Ale(. 

powia 
Bar la 
ki , Gll 
saki, 

Wsi 
szym, 
kat, € 
ment, 
50 k. 
beczk 
si ę w 
kiem 
utwor 

Spr 
stal I 
a nie 
przed 

Os· 
gani z 
n ego 
się ze 
n ego 
to ze 
na p1 
Godle 
M. A 
9-ciu 
u stan 

UI1 
pobie 
mym 
cnie 
prusl 
przec 

Us 
dnier 
podJ 
się bi 
myw 
grani 

Bil 
nowe 
dą z 
i sez 
m i ęd 
międ 
cznie 
sieki 
sięc:zJ 
porni 
UCZ!J! 

R1 
ny 
-n 
z po 
dz ie 
budc 
pre~ 

bota 
ster 
odn 
rafi 
nie'~ 

Z· 
urzą 

ci si 
Je 

lożo. 

z 
tnier 
zatw 
dobn 
ptoń 
pl o ii 
plan 
dzau 
dzy 
w pl 

N1 
użyt 

KrzJ 
prze 
rę bó 
wiei~ 
orny 

J l 

leśm 
wo-ł 
strz€ 
rę ba 

o ~ 
u na 
wedl 
nej. 
skla1 
Nie 
czlo1 
nie s 

l\11 
w kl 
sek 
DOŚĆ 
nial 
upi ę l 
byl 
ką I 



N2 33 

>ożnych . 
ele O.O. 
ele Far-

ob mu­
. Oczy­
wystar­
)ŚĆ mia­
ka.ldym 
, że ko­
ie wi el-

~hrystu­
ego ty­
tej po-

kiej od-
i, zwra­
h z pro­
czących 
odnych. 

s miej -

300-stu 
zne, je-

hodują 

gosp o-

ruutach. 
sa Ko­

wykazu 
ym dla 
lgorocz­
graficz-

w imię 
oraz w 

ryb i 
e odmó­
ie wia­
im Za-

Ryba­
owcy," 

zarząd 
easy o­
) i l\ lia-

Komi­
naczyla 
ioskach 
powiat 

rr, Szpo­
ichocin , 

e-l\lia-
bowice; 

izystkie 
: i wre 

tonów 
lilie za 

u mnie 

adka­
go i do 
żyć się 
ycia się 

... mto­
fl •.• ten 
• której 
i zima ... 

rtać ży­
drzewa,, 

tylko 

ię mam 
gość. 
i ę zmę­
.im sta­
;cej do-

ą swym 
iy tylko 
nie wo-

)WU wy-

i coś 

.c, kogo 
3f. 

li. C Il A P Ł O C K E I Ł O M Z Y N S K I E. 3 

powiat pultu -ki: l\Icrzoncin, Kępa-Zatorska, aby w tym roku purnyśJano o wi ę kszo1n lcwskim , wspMwlaśricielu wsi Bonistaw lit. i a:t wstępie zapytam, o co bardziej chodzi: 
Barlaki , Holendry, Kopan iec, Okopy, Sli t- ozdubieni11 ugrnrlu przez Lrnwniki i 110111- U. II. w pow. mlaw8ki111. Notarjusz przy ka11- czy o 11 crwy ludzi, należących do bardziej 
ki, GJatlczyn-Szlacbecki,J\racr,y-Borek, I3ur- by kwi::tLcnrn, lrr, eb_n.by równic•)\ po111y ti J e~ u I rel:trji hypoto zn ej y loc.kiego s:fdt1 .ok r~gow~-1 uprzywilcj_owa11ych przez n aturę i życi e, czy 
saki, Grabowiec i Ula zki. zap rowadze niu :zko lek drzew parkowyC'h, g1J wzywl• spadkoli1orcuw na dz1 cn lo paz- o wygodę 1 Jak:~ taką ulgę dla podobnie nic-

Wszystkie fabryki cementu w kraju na- z czego 111ożnaby nawel zy -k jaki~ uLrzy- d;-;iernika r. b. - po zmarlych: Antouim Ku- szczęś liwyc h , j ak ów żeurak. Dla tych ni e­
szym, mają zamiar polączyć 'iQ 1r syndy- mać . l\lożP nowo111ianowany bun11i Lrz dbać chi•rskim , wspótwla.~ci ·ielu dt'1ur Urundy -Nnwe zadowo louy t: h ze spotykan ia się oko w oko 
kat, gwoli ustalenia wy ż znj cen y 11a ce- będzi e wi ~ccj o nasz ogród s1><1ce rowy. w pow. rypióskim; po Teodorze Albercie z taką u ędr.ą, jabylll radzita kurację hydro­
ment, o l rubel na beczce, to jest z 3 rb . I \V 111i e~c i e na -ze 111 odcz11wać ~i ę tLLjt• brak Lidk o. wsptitwt:i.ścicielu dc.ilir Łaszewo w pow. paty cz a ą. Może wyleczywszy się z nadwrnż-
50 k. chcą pud wyż zyć na .J. rb. 50 k. za dt'ntysLy zdolrH•go po 1ryj eździo do l1 Ju ·ka sicrpsk im i po Jan ie Niewiadomskim w.ta- liwośc i , daj ;fC- (nic rzu cając) ja.tmużnę po­
beczkę cementu.- Na proj ekt Len zgodzili 1 p. Sz. Chrosto wski ego, który prnkLykuj ąc śc i t: i c lu majątku Gradza nowo - Koscielnc w douuym żo urakum , będą więcej myśleli o je­
się wlaścicie le wszys tkich fabryk, z wyjąt- lu laL kilim zdobyl sobie obszerną prnkLy- pow. sierpskim. W tejże kau ce iarji ua g·o ni es zczęściu aniżeli o osobie, o obawie ze­
kiem jednej; wobec pozycj i tej fabryki - kQ. Dobry dcnLysta, który by s i ę u nas dzie1·1 23 lipca wezwa no spadkobierców psucia so bie humoru przy czarnej kawie lub 
utworzenie syndykatu jesL zachwiane. o iedlit zn 1ll r.LzJby dobre utrzy111ani e z111:trłcg·o Anto11iego Ossow8kicgo, właśt: i- zepsuda souie apetytu przy suto zastawio-

Sprostowanie. Wójtem w Raciążu zo- W pewn uj osadzie właśc ici e l a pLcki zaj- t: iela majątku Drozdowo w pow. pło1't s kim. ujm stole. - Czy podobne wzg l ędy aie wy-
stał ponownie obrany gospodarz Bora!l.ski, rnuj e się leczeni em na szeroką s kal ę. J o- W wydziale hypotecznym tu. Ciechanowa starczą na zamknięci e człowieka, chociażby 
a nie Bodzański, jak bylo w numerze po- ździ po wsiach do chorych i opowiada że w d. 15 lipca wyznaczono termin <locho- silą? Włożyć mu maskę, trzymać na łańcn­
przednirn wydrukowane przez pomylkę . jest sko1iczo nym lekarzem. Lepiej byloby dzcnia praw spadkowych, dotyczących suk- chu , ale ni echże ni c draźni naszych wysoce 

Ostrów. Podj ęto tutaj taranie o zor- ażeby pilnowat swoj ej apteki, a lecze ni e cesji po zmarłym Dyonizym Chmi elewski111 , es letyczno-artystycz11ych porywów. A etyka 
ganizowanie Oddzialu Cesarskiego racjunal- pozos tawił wla ściwym od tego fricltuwco rn. wlaśeicielu lit. D. we wsi Konarzewo-Wielki e. chrześc ia1'1tika? cóż ona powiedział:tby na ową 
nego polowania. Dnia 7 kwi etnia odbyto Prawda. Budżet m. Pułtuska na rok 1900. W uud- litość " prawdziwą i szczer:h która każe za -
się zebranie członków zalożyci eli wspomnia- Śniadów (pow. to1nży1bki.) \V u adr,ie żccic 11a rok uuccny zarzifd miasta µrzewi- mykać oczy i rzu cać datek z daleka. • 
nego towarzystwa w li czbie 29, na którem naszej, odleglej o 2 wiorsLy od przystan- duje prz ewyżkę 2841 rb. 63 kop .. gdyż du- Czy to fantazja wysnuła te postacie zni­
to zebraniu większością giosów wybrano ku l\l ężenin kolei nadnarwia1iski ej w ajd.u- t: hody oczekiwane wynoszą ogó lem 14,819 rli . źające s i ę do trędowatych i obmywające im 
na prezesa p. Jurj ewa, na Skarbnika p. j e się apteka„ sąd g111inny, poczta, urząd. 30 kop ., rozc hody zaś 11 ,977 rb. 07 kop. rany , t:zy te11 grosz rzucony w podobny spo­
Gotl lewskiego ze Smolec, na Sekretarza p. grninny, kościót parafia lny, odbywają się Z poszczególuych t:yfr dochodu ważniejsze: sób nieszczęś li wemu, nie zaboli go i nie bę ­
M. Apozna11skiego, oprócz tego powotanu li czne jarmarki, - brak na111 obecnie leka- podatek vodynwy z uierut:homości 3ti3 I ru. dzie dotkliwem przypo111uicniem j ego niedoli. 
9-ciu czlonków do rady s kladkę roczną rza. Poprzedni lekarz który mie zkal tu 91 kop., wynagrodzenie z puwo<lt1 wprowa- Są różn i, mniej lub bardziej wrażliwi na 
ustanowioną 8 rubli. JJ1. lat kilkanaści e i cieszył s i ę li czną prakty- dzcnia monopolu 2079 rb. 80 k. , podatek współczucie , ale zdaje mi się, że niema ta-

Ulga. Wladze pruskie w r. b. zniosty ką, wyj echał stąd z powodu interesó w fa- przemysłowy 11 81 rb. 55 k. , dochód z uy- kiego , któryb.v nie odczuł jałmużny serdecz­
pobiera.nie opłat od flisaków na rzecz utrzy- milijnych. )< toby z leka rzy pragnąJ osie- dłoliójni miejskiej 2(:i09 rb., procenty od ka- uego współczucia, pochodzącego z prawdzi-
mywania szpitala dla nich w Gda1isku; obe- dlić się w Sniadowie zasięgnąć 111oże bliż- pitatu zapasowegu l373 ru. 89 kop. i t. p. wie, a nic sztuczn ie dob rego serca. 
cnie w razie choroby flisaka na terytorjum szych wiadomośc i u aptekarza p. Chojno- W dziale wydatków zwracają uwagę sumy: "Nic rób drugiemu. co tobie nie miłe;" 
pruskiem koszty leczenia ponosić będzie wskiego. Ch. .Jo3 O rli. 75 kop. na utrzymanie personelu wniknlfwszy w tę wysoce chrześciańską ma-
przedsiębiorca tratew. Pożar. \V uniu 12 kwi eLnia, w skutek sh1żbowego . UOl:l rb. 44 kop. na lokale dla ksym\<, uczuwiimy w sercu bunt i chęć zer-

Usunąl również rząd pruski pewne utru- wadliwego urządzenia komina, wszczą t się iustytucji s~dów pokoju , 1507 rb . 78 1/2 kop. wania ze wszystkiem, co pod pokrywką bo­
dnienia paszportowe, stosowane względem pożar w zagrodzie gospodarza J . Gluwac- na wytworzenie kapitału zapasowego. Reszta gactwa, dobrego tonu lub artystycznego sma­
podd.anych rosyjskich, dzięki czemu przed- ki ego, we w i Wykowie pod Płockiem .- wydatków s kład a się z kwot ki lkusetr ubl o- ku , kryje egoizm i brak miłości bli źniego. 
siębiorcy tratew nie mają potrzeby utrzy- Spalit się do111 mieszkalny z 60-ma korcami wych, pomiędzy któremi: na utrzymani e por- Bliźni. 
mywać rezerwy flisaków pruskich na po- zboża tamże umip,szczonemi, oraz przec ho- soncl u lekarskiego-605 rb., na oświetlenie I . . . . k 
gran iczu. wywane na strychu pieniądze w zlocie i 111iasta-583 rb .. aa utrzymanie zakładów „B,liznt" . rozpatruje spraw~ tę z pun tu 

B.I t · d · dl b (d 000 bl') ' t l · · l 1. 1. • ' I · 't 1 ś \ll' uczuc altru1stycznych, my zas z punktu O· I e y JO norazowe 1 powrotne, Wfl ·ug sre rze o ru 1 . S rata tyc 1 p1en1 ę- c ouroczyunyeu, szczego nie szp1 a a ·w. "10- . . 
f k. · I 1 h b ·1 · · · d t 29 1 1. 0 1 k t · k „ irolnego zdrowia społecz nego. W danym ra-nowej tary y pasaiers 'JOJ na rn ejac ę- Lizy j est wym oern n1eodpow1e ni ego prze- cen cu-o- .,. ru .... ·., 11a u rzy111au1 e sz ·o. v. • • . • • 

tlą zmienione na: jednorazow e, miesięczne chowywania ZflOSzczętlzonych groszy, wada - 400 rb i t p zie, żelirak ktory mozc przyczynie się do 
i sezonowe. Pierwsze będą wprowauzone, bardzo rozpowszechniona wśród ludu wi ej- Rubryka w;pa~lk ó w niezwykły c h , zaszłych zara.żenia oso.bą swoją .całych setek ludzi, nie 

1. • k. · I I 1 1· d l '' pow1111c11 byc wlaśc1w1 e tolcrowaaym publi-między innemi, w komunikacji kolejowej po- skicgu, na en ju ż zwraca li ś n1y uwagg w je- w guu. p1o?·ieJ .o' '.. 1pc1• o_ <> marr.:t cznie. Dla wiekszych uicszcześć trzeba po-
między stacjami n Warszawa do l\Uawy wlą- dny111 z numerów naszego pisma. zawiera: l sm1erc dziecka dwuletlllego, zmar- . . . . • • . . . 
cznie, a także od stacJ· i „ \Vyszków" i ,, Pa- Sto1iione IJ1·ylki z ł ota i srebra pozna.J·dv_ - lego wskutek poparzeu 3 wypadki śmi!\rci swięcat: maieJsze. Osouy, które poswięcaJą 

. . .' . si" uielegnowa111u chorych. tredowatych za-sieki'' •. Ostrot„ka" do st. Warszawa,· mie- wano 11 11 zgliszczacli; Jorośli J·cdn ak, zamiast nagleJ ; l wypadek sm1 ercr, 1 wypadek stra- ~ r . • .. • ' . 
" i: v • • . . • dżum1onvch .rodne sa naJw iekszego uznania si„czne będą sprzedawane dla komunikacJ' i zebrać .1· e, 11ozwolili dzieciom zabawiać sin ce 111a ręki 1 Jedcn-poka leczen przy pracy. . • ' " • • . . 

i: ~ · · · · 11 sz:tcunku ale osouy te same wyłacz..p s1e Pomiędzy st. Warszawa-nadwiś l. i stac.1·am i cenny111 kru szcem. Teraz do1)i ern IJrzysz ro W tymze czasie zdarzył si ę Jede n wypadek ' . • . • ~ 
· . · · · . z grona s1iolcczenstwa zdrowe()'o aby nie byc ucząstku Mławskiego do Nowogieorgiewska. do glowy wlaśc i ciclowi ezyni ć posz ukiwa- krndz1ezy koni 1 Jedna ucieczka Mesztanta " ' . . . k .. ł I{ . . I t I' . s· przyczyna bardzo przykrych, w1e!klCh aa--.- ~---- Rozszerzenie osc10 a. osciót paralial- llia, mające na ce lu or 11alezienie stopio- z are~z u po 1cyJncgo w 1erpcu. . . st stw d·la 

0 
ółu ludzkości. -..,___._ 

ny we wsi Szelkowie, w pow. pu ł tuskim nycłt pi eni !(dzy; nil'stcty bez · kuLeczni e. Pozary. Według wykazt1 ubczp1eczen10- ęp . g . , 
d · d b z I · · I · · l d d „ d lO 1• •• ł Gran ice urzuć altruistycznych rowa1ez mu-- nie o pow1a ający już o ecnie zadaniu ac 1uwan1e s i ę 111i esz rnnco w wios <i wo- wego, u . ~ o marca w guuernJI P oc- sza h ć skre iowane wz ledami OO'ó! a mi aby 

z powodu zbyt szczupJych rozmiarów, bn- bee ognia było w najwvższy 111 slo 1>niu na- k1 c1 za~zły 3 wypadki pozaru (dwa wsk11Lek . • Y . .! g • . . 0 .Y ' .• 
i: , • . . . . nic stały się powodem w10lk1ch llleszczęsc dzie niebawem znacznie rozszerzony Do- ga11 ne. \\'prawdzie ni ekLórzy go podarz •, wadliwego urzarlzeu1a komina, Jeden wskutek 

11 
. . '· t . t t k któ . t k · I I · ) \~' . 1 . · · .1 , . . .. c a lll nycu. awe 1 es e y a, o reJ a budowana zostanie wirża frontowa, nowe szczegó lni e wl :1sci cie le budynków uajbliż- pot pa cn1a . " 1uc 1omosc1at: 1 poza1y z1za- . . . d . bi .. „, . 

d." . " . 409 . 1. · • 1ron1 czu1e o zywa się „ 1zn1 , ma swoje w Prezbiterjum i boczne ramiona krzyża . Ru- szych, pomagali poszkoduwane111 u, gdyż dzia- z1.y st1at ogu1e111 n« su me 1 u uli. Ase-
1 

d . . . d k. · . 1 . • . . „8 . 0 tym wzg e zie znaczenie, o czem Je na ze botami kierować będzie p. Wędrowski, maj- tali w swoim wla ny111 interesie; zato zna- kumcia spa onych uudyukow wynosi .., o . 6 . . b d . R z k . 
ster mularski z Warszawy. Fundusz na leźli s i ę tacy, którzy zamia:t ratować są- rubli. rozprsywa się nie ę zwmy. eia ·c1a. 
odnowienie kościola zawdzięczać należy pa - siada, dużo przedmiotów wyrntowa11ych z ~ 
rafianum, glównie zaś kolatorowi p. Wier- ogni<t- porozkraclali. ~ajdzi e lni ejsr, y ralu- WIADOMOŚCI RÓŻNE. 
niewiczowi i pl'oboszczo wi ks. Zmijewskiemu. nok u Im zali d wnj izrae li ci: Jl crszok i J\la-

Zarząd kol ei nadwi ś la1'ts kicli postano wi- rjan ilrynrl<'. f!e1„mi111. K oirfln·y11a . Senat rządząc y wyjaś ni! - ja k donosi 
urządzi ć kilka szkól początkowych Lila dzi el Fracht na c.ukier. Wcdl.u g infur111acji "Warsz. Dnicwn.,'' iż zarządy miejskie nie 
ci s łużby kolej•)Wej. „Gaze ty l.laudlowej'· rrn clt t z ~ltaw y du 111ają prawa wzbraniać osobom prywatny111 

J edna ze szkól powyższych rn a być za- Guai1ska na cukier, ot.1 t-go wrze~ uia r. b. budowania domów na gruntach nawet prze-
łożoną w l\l!a.wie. ma być podwyższony o 20 marek na W<L- znaczonych pod ulice i place, dopóki nie 

Z ochrony leśnej. Na posieuzeniu osta- go 11i P. zakupią da nej posesji od wlaśc ici e li na mo-
tniem komitet warszawski ochrn11y l eś n nj Ruch w sprzedaży majątków. Folwnrk cy wywlaszczenia lub u111owy dobrowolnej. 
zatwierdzil plany gospodarstw l eśnych w lfarn1'icc Ł.ng uny li t . . \. 13. C. w puw. eicc ha- . 

Pobor. SLatysLyczao dane, za111ieszczoue dobrach: w obrębi e l eśnym Jażynek. w pow. 11vwski rn, przestrze ni włó k 8 od pp. Maree- , 
Ptol'1sl<1·n1·, \V obr· ę b1·e Jes'11y111 ".·1·e1,· I11!{1· 1v 1iu1v. w "G

8
uncu urzędowym " wykazują, że w ro-, „ lllg·u i Elco11„ry Rzeczkowski!'h naby li pp. 

ku l 99 11r granicach Królestwa Polskiego P'o11'slc1·m· w ::lieklukach komitet zatwierdzit Józrf i Er11il.1'a t:iosnows•:.Y za 18000 rli ., t.J·. 

Z czasopism. 
Wszechświat .N~ 15 zawiera: Zofj a Jotejko 

Ruduicka. O myśleniu nankowem i o popu­
laryzowaniu uauki. Stanisław Kramsztyk. 
Lt1Żue u wagi o rozwoju sztuki mi erzenia. Ka­
zimierz Bleszy1\ski. O znaczen iu t. zw. „cyst" 
u pierwotniaków. Sekcja chemiczna. Zjazd 
lek;uzy i przyruduików polskich. Kronika 
aaukow a. Bulctyn meteorologiczny. 

Nowe książki i wydawnictwa. 
„ ' powo i.ano 79,535 1>0 11i su wy ch, z kLórych plan gospodarsLwa ze z111ia11a111i. wprowa- 2250 rli. w.t,ika hez i1111·enLal'Z:i. Antoni Orlowski (Krog1llec). Deklamator. 

wzi gLu uu woj ska - 2,i,897 osó b. Nie sta- 1 · 1 · z ' III dzanerni do pierwoL11ych proj oklów, 111i ę- Folwark l•\rbiar1ki w pow. lip11os ki111 , prze- ::latyry, dok amat:Je, mono ogt. eszy,y 
. wi ł o s i ę 11a wez wanie 7,208 chrze~cJ·an i !900 <lzy innemi, w okręgu lesny111 Gromakin, strzeui w-l<ik 14. }Jrócz la s1iw, od JL 1iud olfa i lV. Warszawa r. 

l9li7 Ż j' dÓ w. w pow. ptońskim, wta~nośc i wtośc i an. Kry1'1sk iego 11ahył p. Je nsz z Włocła wka za Utaleutowauy poeta, wyższy nad miarę, 
Na zamianę grunlów l eś nych na inne 50000 ru„ t. j . po .J.000 rb. w./ób wraz z Mali weterynarze. l3rak odpowieduiej któ rą. so bi e zakreśla, snuje w dalszym ciągu 

użytki gospodarcze zez wolono w dobrach inw(\ntarzc m. po111ocy weLeryn aryjn ej silnie daj e s i ę od- zbiorków poezji my ś l nad różaemi man1ościa-. 
Krzyczki-Zabiczki, w pow. pu!Luskim, na Cz 11·ar tą cz\'.Śti fu l. fl:iestuwia w puw cie- czuwa~ wśród. w!uściau na zych. mi tego świata. Umysł to o wiele głębszy 
przestrzeni 5 diest. 729 sąż. kwad.r. wy- chan nwsk i111. 11al eż;1eą du p. t<'rauciszka Włod- l'rnktyki zd •jmowani::i t. zw. „ pas kudni- od zwyczajueg·o hu111 01ysty, satyryk to czystej 
rębów dawniejsz ydr, z warunkiem zadrze- ka. 11abyl za L0320 rb . p. :\li cl1:tl )Jilcwski ka" i iune, dokonywano przez do111oro slych wody , wuibj:~cy swym śmiech o-płaczem w 
wienią. takiej samej przesLrzcni gruntów właśc i cie l reszty tego fol wark u. znachorów, niejednokroL11ic naraziły wlo- r óż n e zjawiska uatury ogólniejszej i drobniej­
ornych. Pomiary. W Ostrol~ee g·eometrn tit11.rzy1'1 · ::;cian naszych na do Lkliwe ·Lraly. szyc h wydarze1'1 życ iowych. Umie i smucili 

Na czasowe zaprowadzenie gos pou arsLwa sk i przyst;~pi wkrótt:e du ruiJot, maj;~eych n:L Wzywani e bowie111 welerynarza wś ród lu- się „11a schy.tku wieku, który „stracił szczytne 
leśnego komitet zezwolił w dobrach Pupo- relt1 sprawdzenie i poprawi •ui c pomiarów du nie praktykuje i ę tlotąu pra wi e wcale. hasla, co mu l ś niły u koleliki , ideałó w gwia­
wo -Borowe w pow. pultuskim - na prze- miasta, przeprnwadzouych ui cd•Jk·ta dni e przed OsLaLnio chcąc zapob ietlz nieumiejętnelllu zda zg·asła, miast ni ej oręż w cl.toni krzep-
strzeni 31 diest. 1872 sąż . kwadr„ na po- 30 laty. leczeniu chorego in we ntarza po wsiach w kiej''. Umi e ś mi ać się z różaych przywar 
rębach dawniejsz ych. Zmarli. Karol Ujazdowski, li . uuywatc l KrólesLwie Po Iskiem , w ladze wyualy roz- ludzkich, umie c h .tostać biczem satyrytycb, któ-

Ostrołęka. W roku ze zty111 odbyły s i ę gube rnj i p·lockicj, z111 :u.t w Wilanowi e pod p orząd:wnie, ażeby do zarządu sla.doin pa1i- rzy wiedząc eo j est złe, nie uai kajązłego. Je­
u nas wybory członków straży ogniowej Warszaw:~ w wick u lal 78. sLwowych w J a11owie sim.llockiru przyj mu- duem s-lowe m w zeszytach tych znajdujemy 
według nowo uakreślou ej ustawy norma!- Spadki. Kaucelarja hypoteczna przy są.- wani byli chlo]Jcy wiej scy w wieku ot.1 lat cILły szereg różuych utworów krótszych lu b 
nej. Otóż dziwuern wyuaj e się, że nowy d7.ic ,1kręgowy 1n l11111ży1·1sk i111 oglosila 0-mie- 15-18, celem nabycia, pud kierunkiem we- dlu.~szych, ollej111 11j :}cych caly szereg zjawisk 
sklad zarząuu nie daje o sobie znaku życia . sięczuy te rmin dochodz enia . pankowego dla l1Jrynarzy, popularnych wiauoruośt:i o Iecze- ży c iowych. Muza poety uie płaszczy s i ę w 
Nie rozesłano dotychczas sprawozdania sµadkobie rców po z111ar·lym: K:Lzi 111i erzu Za- niu inwentarz~. do111owcc:o. schleuiauiu tym lub innym, nie zn i ża s i ę do 
członkom za rok przesz ty, i w ogóle nic lewski111. właśt:i c ielu 111 ająlk u Kurki , 11· pow, ~au:ca będzie wyk ladana. bozplatnie , k08ZL t•iuu wulirarno-pornograficzaego, owszem sto­
ni e słychać o dzialaln u'ci strażaków. szczuc;-;y 1'1ski111 ; po 'l'u111aszu Roszkowski 111. zaś utrzymania podt:zas nauki b ~dą pono- sun kowu trzyma si~ uiirdzo podniośle. Prze-

Mamy tu bardzo tadny ogród space rowy , wspóhvłaś..:icielu dóbr t:ilawi erejc-Pod l eś11 e lit. sili 111ieszka11cy wsi, które ich wytilą. l\licjsc waża uie hum or, ale satyra. Utwory Kro-
w którym wigk za część drzew stano wi la- A. w pow. mazowieckim; po Jul ja11 uic Ka- wolnych każd orazowo może być ty lko pięć· gu lrn wśród innyc h nastrojowo-pł~cztiwych, 
sek sosnowy, do pew nego stopni<t oryginal- czy1iskicj . wierzyeielce sum, uuczpieczonyeh zg rzytem narzekali tchn ;ł ych poezJI, wywiera 
ność miasta. Nie wsr,ysLkie nawet gul.Jer- na dobrnc h Rykat:ze-Sulkowstak , w pow. lum- Ze skrzynki redakcyjnej. 11:plyw uarrlzo łagodny a ni ek_ iedy. nawet pod~ 
nialne miasLa mogą pochwalić się lakiem ży 1'1 skim. niosty. Umysł Krogulca godz 1 ~n Je~t głęb~zeJ 
upiększe ni em. W prze zlym roku obrany I Spadki. Sekretarz wydzialu h.)·poteczncg·o l'ozwol1 pau redaktor, że w kwestji poru- ~nahzy . dol,rcgo krytyka. Fo.ima a1tys~yczua 
byl komitet planLacyjn y, pod którego opie- przy sądzie pokoj u w i\ll:twic ogtasza docho-1 szonej przez „Echa " w ~~ 31 pod rubryką J~żeh n1.e zawsze. z~yt. wyk.wrntua, to Jedaak 
ką: park ten pozostawal. Dobrze by loby, dzenie spadko we po zmarlych: Leo1110 Chm w- „OdraiaJący żebrak," wygloszę swoJe zdanre 1 nigdy nie schodzi n1zeJ poziomu dobrego. 



E C II A PŁOCKIE 

Dr. J. Polak. Nauka o szczęśliwości. 
\rarszawa JflOO. 

Zanim ksi~i.k~ t~ o .J.50 stronieach obj<Ztości 
1)scmki zd:piymy jJrzcezyb1ć i podać w stre­
sz<'zeuiu jej glówu:i- OSllOW\, UUCCllie ChCPlll.)' 
tylko zawiarlumić uzytclni ków o ukaza11i11 się 
jej na półkach księgarskic h . Ksi;~żka dzieli 
się ua dwie nicrów11c ch"ć wzajem nie dopc,J- 1 
niaj ące się cz~:ici. \\'p ierw szej jest wl.1 'c: i­
wa uauka o szc1.ęśliwośc i , w drug·iej puda11y 
jest ogóluy zarys etyki . 

Oto tytuły rozdziałów w czę.' ci jJie rwszej . 
Jstota nauk i o szczęśliwośc i i jej stosunek 
do etyki, psycho logji i eudemonologji. \Y ar­
tości życi:i . Św i adomość i szcześli w oś0 . Po­
czątek szczęśl i wości w przyrodzie. Synteza I 
szcześ l iwości i rn oral 11 ośc i . Warunki pod mio­
to1re. szczęśli w ości. Ból i roz kos?. jako pier­
wi astki jej. Cl1 arakter i tem f1 ern111 ent. Pl eć. 
Wiek. W?. ru szeui a, afekty, n a mi ęt11 ośc i. O do­
lirach w og<i lnośu i. Kl asyfi ka uj :i dó ur. Dobra 
organi zmu. Zam oż u o 'ć i bogactwo. Rozkosze 
zmysłowe i duchowe. :Spokój. Dubrn polega­
j ~ce ua inuych o nas mn ie maniu. f:lonor, za- 1 

szczyty, sbnra. Opi11ja publiczna. R· ligja. I 
Swoboda. O malże1'1stwie. !stola związku 111ał­
że1'1skiego. Wierność ma.łżc1'1s b . Cel i hat. .\ lo-
11oga mjn i poliga111jn. ZnJczenic ś111icrl'i. l'y- 1 
tauic o 11i1•ś111icrtcl11ości . lusty11kt 8a111117.al·ho­
wawczy. S;1111oh1ij stwo. ('ał <1s<' żyl'i:i. Orlo- 1 
hiotyka i dietyka dnc lrn. :-iz<·z~śliwośt: w 8tu­
sun k<<l'ii s1mł e1•.zny«h, 11 n rodowyt h, pn 1'1st.wo­
wyr h. mi~dzy11<1rodowyc l 1. J>ok1ij powszel' hny. 
Zako1icze 11 io. 

CzQŚĆ dr uga. Za. rys etJ•ki, Uzupl'i'niouia 1 
materjaly (Przyklady pesymizmu). O trnus­
formizmie. Pojęcie swouody , Gie11cza. obycza­
jów. O re ligji. Psychologja ucr.uć. 

Juź z sa mych tylko tytułów ruzdzi>i ł ów 

czytelnik widzi.' że autor rozp atrnje i rnztrMf- 1 
sa IH1JŻJWO~lll eJS7.C sprawy tycz:!CC SI~ bytu 
czło wi eka i lu dzkośc i. 

KRONIKA HANDLOWA. 
Sprn 1ro:d Domu, li~oln JJ -ci W olihner, /111 r col!Ą: i S-ka 

Płock, U Kwietnia. 
Na larµ; <lzi>iejozr <lowir.z,io110 oko ł o li70 korcr 

róż11cg·o ziarua, a 1nia11owicir: pszenicy około 350 
korcy, ż~·ta 140 karc )-, jęczm ien i a pa::,1cw11l· .~o 30 

Ł O M Ż Y N S K I E. 

korcy, ow>U ł 50 korcy, g-ryki -- korcy, grochu -
korcy i rzepak11 lt'l11i q:-o - korcy. 

~li111tJ Jw1'ich Lin.~J1w b1'zrz.r1111rch 1 Juw•'•z /. pu­
woJu robiH wiu ... c1111yC"h w pvlu hyl dzi~ tlu s yć 
op;ra11iczo11r. t·~ur puz.o!)la ly 11;1 puliu111i~ 1.ław-
11il'j ~1.y r11. 

}'l:iconu WZ!.(lęd11k do ja\,o~ri 1.1ar11a: za pszc11ir·ę 
01ł 1 li. '1,00, do 6,20 za ~IO f .. i.ylo O•ł rli. J,7fi do 
.1,00 za 2:w f .. ję c 11 11 k : 1 l""t"w11y od :1,00-il,40 za 
2 10 f„ owies od '2/i:J dn ~.70 za 11 0 f„ g-r)·l,q 
u.I 0,00 cł o 0,00 za ~ I O f. g-ru<' h ud 0 ,00 110 0,00. 

Du ~ pichrzów kupiecki ch w 111 i11iu11r m tygodniu 
tlvwi1•zio11n na ko11t1·aUr poprzcd11iu zawartl' okolu 

OO 1.orc r psz<'1iicy i i.yta. 
Du \\"at»zawy spławiono - berlinki z pszen i cą. 
Gdańsk , 2-l kwi c 1111a, Tc11de11cja stała, ceny 

bez zrnia11y. 
Wa r s zawa ~~- k wict11ia. (Ceny 1.boi.a płncu 11 c na 

ol. Prau:a kolei tcrcspnhkicj w laJ1111kac h wa!!;OllO­
wych, weJ luµ: uotuwa.11 Ju 111 11 ha11tłlowcp,: o A. \Vicrz· 
bow,l,icu:u-\VloJzi 111iersL• 2 1). Za p11 <l w ko piej· 
kach: l '>ze11ica haj1)1va IV rburowa 90 - 02, Sl'C­
J11i~ 8:2.-S:J, pośled11ia 7:2. - 7f1. Żyto krajowe 1vy­
borowc 7~-74, sr .~d11ic tiU - 70, pośl ;J11i c 65-6tl. 
Jęcz 1 n ici'1 brow . 90-\Jl. Na p:i>ię i kaszq 65-75. 
()w ie, krnjowy 75-80 . Uru1; h p.ilnr wnrzc l11 r ­
t: ryk" 85-8 . Usposob ieni.; spol,uj11e. 

(T an.: zbui.owy 11a plac u \V itkowskicg-o). P laco-
110 za i.yto wybo rowe l ,10 z:1 korzec. l).„ z i..: uicn 
5,00. Jqcz 111 ie1'1 0,00. Owie .< :\,OO. 

M 33 

Gi ełd a . Notowania papierów. Liu ble 2 16,20 Listy 
tow. kred. zi1·111. 1lu ic ~ .5. !J7,4;1-drobnc 1,ó.-95.Ró. 
Juir ·I- R'l,GO, Jrobnr 1-R!J,-. T.isly 111. Płocka 
!ló,on 11. Lo111 i.r no oo nut. 

Hc11ta pai'1stwnwa +- n!l ,40. P»iyr1ka premio 
wa z (, G I r.-:100,- /. r. IHoii-'260,-. Prcuiio wa 
,z\achcdi:t 5-~ I GJlO. 
Łom ża , '21 J~wict n ia . Ps1.n11ica 5, t f>- 5,.J:\ ··li .. i.y in 

:3,/fl - \ , 1!), jęcz 10 iel1 :\ ,40 -::}l35
1 

U\\·ics :l ,-1- fJ- 2. ll:i 
rb. 1 !!."l'ylu ~ ·l .7fl·-5.01l r l' g roch 1 ,76-\:łO. ~: 1 1· 
tollc 1,75-2,00. 

T ~warl~~tw~ Ł~wi~~i~ 
Przetworów chemicznych i nawozów sztucznych. 
Z .\RZĄD : Warszawa, Włodzimierska 23. 

ACJ l'IC~T U R Y : 
W ·Ili B-cia \Volib11 or, Barczak i S- ka w P l oc ~ u. 

ll' -11 y B. Wi >11 ie1vski w Cicc ha 11 owi c, 
J . Makomas l, i w JY! lawi e. 
J'\l[ ark ic wi cz w \\' r szugTudzic . 
\Vla d ys law Chojn owski w Os t ro l ~ cc . 

P oleca: S1tpe1·1'08j'a ty, Ża.:f c J'o ,•/'m't»11e lo­
wic!cie, Gips j'os j'ui·o111y łmni<'lr.i i i 11 11 c na-
woz y szt ucz ne. JVrt źc1rlrrn fr renniki. 

o G Ł O S Z E N I A. 
Jest do sprzedania I ~~~~~~~~~~A~~~~~~~A.~~~A.~.w-'~~31~~ 

~~~~~~~W-~~y.Jr/.x;Y.~~~~~Y~Y~T*~eGY~-Yex;~~~ „ROMANA" I 
Magazyn Kapeluszy Damskich 

Modele paryzkie i fasony krajowe. 
DOBOR K W I AT Ó W SZTUCZ YCH. 
UL Grodzka N2 4 7, dom p. Adlera (dawniej 

Zal u ski ego). 

St 
~ ~ o d o ł a I GEBETHNER I WOLFF I 

dlugości 180 I., szerokości I l7. Krakow:k~A~s;!:~~mieśeie 17. I 
25 I., Trzc,ianka W~e~ka P· I skład Fortepianów Pianin i Organów „ . . I 

ROWERY FRANCUSKIE f. Peugeot' a 
oraz wielki wybór dodat ków rowerowych 
otrzymal Skład mebli W. APFELBAUMA 

w Płocku. 

Dobriyn nad "11slą. ~ WYNAJEM . ~ 
DO ' PRZEDA:NIA. I Filja Łód :i , Piotrkowska .!(i. I 

Sprzedaż za gotówkę i na 1·aty. 
Dobra Leszczyno Księże ~J.~'M.h.~~~~A~A.'*'~~~~)!l..."ł~~~~~~~~~~~~~~~.':ł.tł ~~.W~c'.G~~*V~~Y~Y~'.G'Y~~GWJW*~~~W-'~~i(ł~N".:.x!.~~~~~~ 

z fol warki em Lubiejewo 
--· -~---~-~ roz l egłości \Vłó k 36 , "'' tu 1n ł ą k do-

B, 1 k' od 1,60 kop. do rb . b I k ł 5 ł ' k Vl ' . d 'ć lCZe e eganc ie 9 za sztu kę o trzy- r yc 1 o o o w o • '\ Ja O ID OS . Il a 

mal magaz yn A. w A.GNERA w Placku . mi ej scu: stacj a pocz towa Bielsk, gu-

W DOllllNHJM 

Komonino 
do sprzedani a ży to j are, g rube. Ce-

na w mi ej cu rb. 4 za korzec 

bern ia płocka . 

Młody człowiek 
z kilk ol e tnią praktyką gospodarc zą, po­
szukuj e miejsca rządcy dóbr od I -go lipca 
r . b. Ad resowa~ !isty do Leonarda Ró­
życkiego w Podlecku pod Bodzanowem. 

Adres: Komonino przez Strzegowo. 
~~~~~~~~-~~ ! Uczeń klasy 7-ej 
,ZAK LAD CllllW I.HJ ICZi\Y 1 GIKE ICO LOG!CZKY 

D-ra Salmana w Warszawie 
I 

poszukuj e ca!orucznej kundyc.1 1 na 11· i od A leja Sz ucha N 9. 
Pobyt z lecz<' i.i crn otl 2 Jo 6 r b. J zic1111 ie. 

bulntorjurn otl 12 do J . 
I 

z111u zo ny chwilowo wys tą p i ~ z gi11 1n azj u111 

Alii- wa kacji lub nowego roku zkoln egn, 
I Wi adomo 'ć w redakcj i. 

NOWO-OTWORZONY 

HOTEL ROYAL 
w Warszawie, 

Chmielna N~ 31 , między 1\I arszal kowską i Bracką. 

E legancko nrządzony.-Oświ e tlo ny e l e kt rycz ności ą .-W inda.- \i\T a nny 

Pryszni c.-Ceutralne ogrzewa 11ie . 

Ceny p o jedy:ó.cze i umiark o vva:ne_ 

Telefon 509. Wyborna Restauracja. 

.<"'.- '.?1 „': .• ,... .„. l 1'""'!: . „ ·~· . ... _. . , f. ~ 

Chor~~wia i Proporca 
kościelne , cechowe1 górnicze, fabryczne, dla sto warzy­
sze11.1 straży ogniowych i t. p. wykonywają. artystycznie 

i po cenach umiarkowanych 

T. STRAKACZ • 
1 

w WARSZAWIE 
Kapucyńska róg Miodowej. 

ewww 
• Sp . Br. WOLIBNER, BARCZAK 1 w 

p 
ŚWIEŻE NAS IONA roś l in paste wn ych, warzywn ych 

borowych i o wypróbo wanej ile ki etkowania. 

o L 
i leśnych w gatunkac h wy-

E 

Cenniki i próby 11 y yl am y na żądan ie franko. 

. Pole~amy również koniczy n ę czerwoną, bia li\, szwedzką, przelot itp. w bardzo 
pi ęknem ziarnie. 

Nabywa~y każdą p arlję ko niczy11, przelotu, Lyrnoteuszu i upr~sza rny o Jaslrnwe 
nadsytanrn prob z (}znaczen iem ceny. 

Nadto poleca111 y ' rsze!kie Maszyny i Narzędzia rol ni cze, Nawozy sztu~z n e, Oli ­
wy do ma zyn w boczkach w 1ęk zych 1 mniejszych, Smarowidło do osi. 

Worki do zboża i wsze lkie arLykuly w zakres roln ict \ra wch odzące . 

o A J Ą 
Jako wy ł ączn i reprezenta nci na guberni ę plo c ką n ajwi ę kszej w ś w i eci e fa bry ki 

ŻN lWIAREK , K OS lAREl~ i S.\MO \VlĄZ . \.LEK 

Deering, Harvester, C-o w Chicago 
pulcca !U Y nrnsz yn y lu i upraszamy o Jas li a we 1rczesne zamówi enia. 

Zniwiark i „Deeringa" odznaczo ne zostaly prawie na wszystkich ko nkursa ch 
pi erw. zen1i nag roda111i , a na wystawi e wszec!i ś wi ato ll' ej kolum bijskiej w Chicago, 
żn i ll'ia r ka Dceringa by la jedy n ą z po n1i ęd zy wsz y Lki ch innych, która otn:ymaJa od­
znaczen ie z powud11 nHc.i1.wyci:ij 111 a, legu oporu , jaki w robocie przed ta wia, pro to ty kon­
slrnkrji. dogud11o~c i prowadzenifl., jako też d os k o 11 a luści wykonywan ej przez ni ą rob oty. 

Nadmieni amy, że ż n iwiark i "Dee ringa" w tym roku będ ą znacz nie ule pszon(' 
I· .I i wzmoc11iono. 

Redaktor Wydawca Adam Grabowski. 
lluaoo.11cuo Ucu3ypo10. roJJ . Il.101Ui'h J 2 A11 pt.IJI 1900 rOAa. 

Druk K. Mieczn ikowskiego w P locku, uli ca Wa rsza wska. 


